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Z N O W U  Z A B I T O  P O L A K A .
Zasadnicze u ryw ki artykułu  pod niniejszym tytułem  zostały, ja k  to zresztą dzieje się p rzy  praw ie każdym numerze, skonfiskowane. 

Skonfiskowano za energiczne wystąpienie przeciw  plotkom krążącym na temat okoliczności śmierci ś.p. Orotkowskieyo oraz za wskazanie sposobu 
reakcji na śmierć kolegów Wacławskiego i  Grotkowskiego.

Ma służbie żydowskiej .
T r z e b a  t o  s o b i e  w y r a ź n i e  p o ­

w ie d z i e ć :  s t a n o w i s k o  w i ę k s z o ś c i
p r a s y  w  c z a s i e  w y p a d k ó w  lw o w s k i c h  
b y ł o  w p r o s t  b e z w s t y d n e .

P ra sa  u czciw a , prasa  n arod ow a, 
sk ręp o w a n a  —  m ilcza ła  lu b  ś w ie ­
c iła  b ia łem i p lam am i. C ała re sz ta  —  
a tej o k a za ła  s ię  ogrom na w ię k sz o ść  
w p a d ła  w  p ijan y  n ie n a w iśc ią  sz a ł  
w o b e c  m ło d z ieży  p o lsk ie j .

N ie  d z iw im y  s ię  żydom . Są w ro ­
gam i —  w ię c  n ie  żąd am y od n ich  
lito śc i. Są żyd am i —  w ię c  n ie  żą ­
d a m y  r y c e r sk o śc i w  w a lce . A le  
c h c e m y  p o n o w ić  o prasie , k tóra  
n a zy w a  s ię  i w  w ie lu  oczach  u c h o ­
dzi za  p o lsk ą .

„K urjer W ile ń sk i” w o b e c  w strzą ­
sającej tra g ed ji lw o w sk ie j  za ją ł ta ­
k ie  s ta n o w isk o  (nr. 276):

„...zrobić z o fia ry  bu rd y w  p o ­
d ejrzanej d z ie ln ic y  m ęczen n ik a . Oto  
o lśn iew a ją ca  karjera: zo sta ć  b o h a ­
terem  n arod ow ym , nim  s ię  w ó d k a  
z p rep a ro w a n y ch  z w ło k  w y k u r z y ła ”. 

„W iad om ości L ite r a c k ie ”, organ

B o y a  i S ło n im sk ie g o  p o tęp ia  n as  
z pun k tu  w id zen ia  k a to lic k ie g o  (art. 
J. E. S k iw sk ieg o ):

" ...an tysem ityzm ... w  żad en  sp o ­
só b  n ie  da s ię  p o g o d z ić  z k a to li­
cy zm em  św iad om ym ... (Z punktu  
w id zen ia  k a to lic k ie g o  w  s to su n k u  
do ży d ó w )... ja k io  n ie  n azw ać "w y­
b ra n y m ” narodu, k tó ry  sam  B ó g  
p o w o ła ł do tej n a jw y ższe j, n a jszczy t­
n ie jsze j tw ó r c z o śc i”.

C zy m ożna iść  dalej w  s łu ża l-  
stw ie?

„G azeta P o lsk a ” p isz e  (16. XII) 
o „su to  o p ła ca n y ch  z k as p a rty j­
n ych ... lu d zi „Obozu W ielk iej P o l­
s k i” oraz dodaje

„To, że  aw an tu ry  lw o w sk ie  m ia­
ły  tak  k rw a w y  p rzeb ieg  św ia d czy  
ty lk o  o roz ju szen iu  b o jów k arzy , za­
w ie d z io n y c h  w  n ad ziejach  na p op ar­
c ie  o g ó łu  m ło d z ieży . O k r u c i e ń ­
s t w e m  p ra g n ę li za s ło n ić  p rzegra-  
n ą  •

W acław sk i, G rotk ow sk i, Sójka , 
B em ... To on i b y li tem i ok ru tn ik am i...

D o ty ch  g ło só w  na ż o łd z ie  ż y ­
d o w sk im  p rzy b y ło  je szcze  jedno  
p ism o . Tym  p ism em  je st  „Kurjer 
W a rsza w sk i”.

W iad om ość o śm ierci G rotkow -  
sk ie g o  podano tak  (2 8 . XII):

„O statniej n o cy  w  rezu lta c ie  b ó j­
k i  u l i c z n e j  zam o rd o w a n y  zo sta ł... 
Jan G rotk ow sk i... S p raw ców , rek ru ­
tu jących  s ię  z m ętó w  u liczn y ch  za ­
trzym ano".

N ie w y k sz tu s ił „K urjer” n a w et  
n a zw isk a  M ojżesza  K atza. A  p otem  
w  artyk u le  p. B. K o sk o sk ie g o  k ar­
c ił m ło d zież  p o lsk ą  za L w ów .

Cóż s ię  d ziw ić?  P rzec ież  „Kurjer 
W a rsza w sk i” je s t  p rzed sięb io rstw em  
ży d o w sk im  rod zin  L ew en ta ló w  i S zy ­
m a n o w sk ich  (fran k iśc i) W s z y s c y  
p o sia d a cze  akcji m ają d o m ieszk ę  
krw i ży d o w sk ie j. M uszą b yć  f ilo se -  
m itam i, ch o ć  udają n arod ow ców .

W jak im  stra sz liw y m  upadku  
je s t  p rasa  polska!

R.

W I E C E .

W  dniu  10 b. m. o d b y ły  s ię  na  
U n iw ersy tec ie , P o lite c h n ic e  i S.G.G. 
W. w ie c e  w  sp ra w ie  tra g iczn eg o  
m o rd erstw a  lw o w sk ie g o .

W iece  te  zarów no ilo śc ią  zeb ra ­
n y ch  jak  i n astro jem  u czestn iczą ­
cy ch  w sk a z a ły , że  o g ó ł p o lsk ie j  
m ło d z ie ż y  a k ad em ick iej pojm uje tło  
n ap ad ów  ż y d o w sk ic h  w e  L w o w ie .

T ło  to  je s t  u za sa d n io n e  o b ecn ą  
sy tu a cją  p o lity c z n ą  ży d ó w  w  P o lsce .

J e d n o c z e śn ie  o d b y te  w ie c e  w y ­
k a za ły , że  m ło d z ież  p o lsk a  p o tra fi 
reak cję  jak ą  w  n ie j  w y w o ła ł fak t  
za b ó jstw a  już d ru g ieg o  P olak a, p rze­
d łu żyć , pracując w  rzete ln y m , p la ­
n ow ym , co d z ien n y m  w y s iłk u  nad  
o d ży d zen iem  P o lsk i.

W  p racy  zaś tej n ie  je s t  już sa ­
m a. P rzy n a leżn o ść  do n a sz y c h  p o ­
g lą d ó w  z g ło s i ła  już sw em  p o s tę p o ­
w a n iem  p row in cja  (za jśc ia  C zęsto ­
c h o w sk ie )  i ro b o tn icy  p o lsc y  w e  
L w o w ie .

R.

C zło n k o w ie  „Legjonu M ło d y c h " 
i „ S t r z e l c a "  u s iło w a li w ła m ać się 

do C.A.B.P.

W  n o cy  z d . 1 n a  2 g ru d n ia ,  o  g o d z . 3 
n a d  ra n e m  g ru p a  o so b n ik ó w  z a m ie rz a ­
ła  d o k o n a ć  w ła m a n ia  d o  C e n tra l i  A k a ­
d e m ic k ic h  B ra tn ic h  P o m o c y  w  K o lo n ji 
im . B o le s ła w a  C h ro b re g o  (A k a d e m ic ­
k a  5 ) . S p ra w c y  z o s ta li u ję c i  p rz y  „ r o ­
b o c ie "  p rz e z  cz ło n k a  O . W . P . i o d ­
p ro w a d z e n i d o  k o m is a r ja tu .  P r z y  r e ­
w iz j i  o so b is te j zn a le z io n o  p rz y  n ic h  
w y try c h y , k u le  re w o lw e ro w e , sz ty le ty  
i to p o rk i. P r z y  le g ity m o w a n iu  z a ś  o k a ­
z a ło  się , że  w ła m y w a c z e  n a le ż ą  do 
„ S t r z e lc a ” i „ L e g jo n u  M ło d y c h " . D o ­
w o d z ił b a n d ą  c z ło n e k  „ L e g jo n u  M ło ­
d y c h  —  A k a d e m ic k ie g o  Z w ią z k u  P r a ­
cy  d la  P a ń s tw a " .

C ałe  to  p rz e d s ię w z ię c ie  m ia ło  r z e ­
c z y w iśc ie  c h a ra k te r  „p ra c y  p a ń s tw o w e j” .

Z ś i z d  P o l s k k h  K o r p o r a c j i  A k a d e m i c k i c h .
W  d n ia c h  8, 9  i 10 g ru d n ia  r . b. 

z a c z ą ł o b ra d o w a ć  w  W a rs z a w ie  X - ty  
Z ja z d  P o ls k ic h  K o rp o ra c j i  A k a d e m i­
ck ich . W e d łu g  S ta tu tu  Z ja z d u  P .K .A . 
je s t  o n  n a jw y ż s z ą  w ła d z ą  p ra w o d a w c z ą  
P o ls k ic h  K o rp o ra c j i  A k a d e m ic k ic h . 
O b e c n y  X - ty  Z ja z d  P .  K . A . z a ­
ró w n o  p o d  w z g lę d e m  id eo lo g iczn y m , 
j a k  i o rg a n iz a c y jn y m  m a  z n a c z e n ie  z a ­
sad n icze . J a k k o lw ie k  b o w iem  ra m y  o i -  
g a n iz a c y jn e  Z ja z d u  i w ię k sz o śc i je g o  
o rg a n ó w , o p ra c o w a n e  p rz e z  p ie rw s z e  
Z ja z d y , a  u z u p e łn io n e  p rz e z  n a s tę p n e  
—  z m ia n  z a sa d n ic z y c h  n ie  w y m a g a ją , 
ja k o  ży c io w e  s łu sz n e  i w y p ró b o w a n e , 
to  jednak- p rz e d  X - ty m  Z ja z d e m  leży  
p o w a ż n e  z a d a n ie  u je d n o s ta jn ie n ia  sy ­
s te m u  i m e to d  p ra c y , z w ła sz c z a  w  d z ie ­
d z in ie  s ą d o w n ic tw a  m  i ęd  z y k o rp o ra e y  i - 
n eg o . Z w ią z e k  b o w ie m , lic zący  o b ecn ie  
85 k o rp o r a c y j ,  p ra c ę  sw ą  p ro w a d z i n a  
te r e n ie  o śm iu  ś ro d o w isk  a k a d e m ic k ic h , 
a  w ięc  W a rs z a w y , P o z n a n ia , K ra k o w a , 
L w o w a , G d a ń sk a , W iln a , C ie s z y ra  i 
L u b lin a . R ze c z  p ro s ta ,  ż e  k a ż d e  ś r o d o ­

w isk o , z n a jd u ją c e  się  w  krańcow o^ o d ­
m ie n n y c h  w a ru n k a c h  p ra c y  (n .p . 
G d a ń sk  i k ra k ó w )  —  m u s ia ło  so b ie  s a ­
m o  s tw o rz y ć  ra m y  o rg a n iz a c y jn e  zg o d ­
n ie  z u z n a w a n ą  p rz e z  Z w ią z e k  z a sa d ą  
a u to n o m ji p o szczeg ó ln y ch  K o rp o ra c y j

U s ta le n ie  p rz e to  z a s a d  o g ó ln y ch  
k tó r e  m o g ły b y  być  w sp ó ln e m i d la  w sz y ­
s tk ic h  ś ro d o w isk  k o rp o ra c y jn y c h , n ie  
m o g ło  b y ć  u sk u te c z n io n e  w  o k re s ie  tw o ­
rz e n ia  o g ó ln y ch  p o d s ta w  Z w ią z k u , a  
d o p ie ro  p o  ży c io w em  ich  u g ru n to w a n ia .

Id e o lo g ją  Z w ią z k u  P o ls k ic h  K o rp o ­
ra c y j A k a d e m ic k ic h , u trw a lo n a  i w ie lo ­
k ro tn ie  p rz e z  p o p rz e d n ie  Z ja z d y  P .K .A . 
in te rp re to w a n a  i w y ja ś n io n a  —  ż a d ­
n y m  w ię k sz y m  z m ia n o m  n ie  u leg n ie . P r o ­
je k to w a n e  je s t  je d y n ie  s iln ie jsz e  p o d ­
k re ś le n ie , z a sa d  k a to lic k ic h  w  d e k la ra ­
c ji  id e o w e j. B a rd z o  w a ż n y m  n a to m ia s t  
k ro k ie m  n a p rz ó d  w  d z ie d z in ie  u je d n o ­
s ta jn ie n ia  p ra c y  o c h a ro k te rz e  id eo w o  - 
w y c h o w a w c z y m  je s t  p r o je k t  is tn ie ją c e j  
p r z y  W a rs z a w s k ie m  K o le  iM iędzykor- 
p o ra c y jn e m  K o m is ji  Id e o w o  - W y c h o ­

w a w c z e j, d o ty c z ą c y  u tw o rz e n ia  R a d y  
Id e o w e j Z w ią z k u  P o ls k ic h  K o rp o ra c j i

U tw o rz e n ie  R a d y  Id e o w e j n a k ła d a  
n a  ś ro d o w isk a  o b o w iązek  s tw o rz e n ia  
K o m is y j Id e o w o  - W y c h o w a w c z y c h , 
k tó r e  rz ą d z ić  się  b ę d ą  o g ó ln y m  re g u la ­
m in e m , k tó re g o  p r o je k t  ró w n ie ż  z o s ta ł 
o p ra c o w a n y  p rz e z  K o m is ję  w a rsz a w sk ą . 
M a  to  o g ro m n ie  zn aczen ie , ja k o  u je d ­
n o s ta jn ie n ie  z a sa d  p ra c y  w sz y s tk ic h  
ś ro d o w isk , z d ru g ie j  z a ś  s t ro n y  R a d a  
Id e o w a  c z u w a ć  b ęd z ie  n a d  sy s te m a ty k ą  
p ra c y  i je j ja k o ś c ią .

Z a z n a c z y ć  w re sz c ie  n a leż y , iż  n a  
o s ta n ie m  p le n a rn e m  p o s ie d z e n iu  o bec­
n e  P re z y d ju m  Z .P .K .A . w  s k ła d z ie :  
P re z e s  Z b ig n ie w  G o łęb io w sk i ( K !  
C h ro b a c ja ) ,  w ic e p re z e s  K a z im ie rz  L e ­
w iń sk i ( K !  R e s p u b lic a ) ,  s e k r e ta rz  J e ­
n y  U k ra iń s k i  ( K !  V a r s o v ia ) ,  sk a rb n ik  
W ła d y s ła w  B a ra ń s k i ( K !  F i lo m a t ia ) ,  
s ta ty s ty k  J e n y  T k ie m e  ( K !  A ą n ilo n ie )
•—- z ło ży  się  w ła d z ę  w  rę c e  Z ja z d u , k tó ­
r y  d o k o n a  w y b o ru  n o w eg o  P re z y d ju m .

K . L e w iń s k i

Cześć ro b o tn iko m  lwowskim!
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Wieś i Obóz. Po zebraniu Bratniaka W.S.H.
N ie d a w n o  je d e n  z w y b itn y c h  d z ia ­

ła c z y  Z w ią z k u  P o ls k ie j M ło d z ie ż y  D e ­
m o k ra ty c z n e j p o w ie d z ia ł m i : „ c z y ta łe m  
w a sz e  „ W y ty c z n e  i n ie  ro z u m ie m , ja k  
w y  g o d z ic ie  w a sz  d e m o k ra ty z m  z w a ­
s z y m  p ro g ra m e m  w  sp ra w ie  ż y d o w ­
s k ie j” .

N a s i p rz e c iw n ic y  n ie  z d a ją  sob ie  
je s z c z e  s p ra w y  z is to ty  n a sz e g o  d em cr 
k ra ty z m u , n ie  ro z u m ie ją ,  j a k  n p . m o ­
ż n a  u w a ż a ć  się  z a  d e m o k ra tę , a  je d n o ­
cze śn ie  o d m a w ia ć  ż y d o m  p ra w  o b y w a ­
te lsk ich .

P o s ta w im y  o d ra z u  k w e s tję  w e  w ła -  
śc iw em  św ie tle , a b y  u s u n ą ć  w sze lk ie  
n ie p o ro z u m ie n ia .

R o z ró ż n ia m y  d e m o k ra ty z m  n a ro d o ­
w y  i p o li ty c z n y  —  je s te śm y  d e m o k ra ­
ta m i n a ro d o w y m i, n ie  je s te śm y  d e m o ­
k ra ta m i p o lity c z n y m i, n ie  u z n a je m y  
„ d e m o k ra ty z m u “ , k tó r y  k a ż e  p rz y z n a ­
w a ć  p ra w a  o b y w a te ls k ie  ta k im  „o b y ­
w a te lo m  p o ls k im ”, k tó r z y  w  cza s ie  w o j­
n y  ro b ili z P o ls k i ja k ą ś  „ N e u d e u ts c h -  
la n d “ , w  r . 1920 w y c h o d z ili z ch leb em  
i z so lą  n a p rz e c iw k o  w o js k  b o lszew ic ­
k ic h , te r a z  t r z y m a ją  z s a n a c ją , g d y  się  
s a n a c ja  sk o ń czy , p r z e jd ą  z n o w u  n a  in ­
n e  p o d w ó rk o , w  k a ż d y m b ą d ź  ra z ie  z a ­
w sz e  b ę d ą  ta m , g d z ie  m o ż n a  j a k  n a j ­
b a rd z ie j P o lsc e  szk o d z ić .

O tó ż  ta k im  .„ o b y w a te lo m "  o d m a ­
w ia m y  w sz e lk ic h  p ra w  p o lity c z n y c n , w  
ty m  w y p a d k u  n ie  je s te ś m y  d e m o k ra ­
ta m i.

J e s te ś m y  n a to m ia s t  —  ja k  to  ju ż  
w y że j b y ło  p o w ie d z ia n e  —  d e m o k ra ta ­
m i n a ro d o w y m i.

M ia rą  w a r to ś c i  c z ło w ie k a  n ie  je s t  
d la  n a s  je g o  p o c h o d z e n ie  sp o łeczn e , 
fa k t ,  czy  s ię  u ro d z i ł  w  c h ło p sk ie j c h a ­
c ie , w  s u te re n ie  czy  w  p a ła c u , a le  je g o  
u ż y te c z n o ść  d la  n a ro d u , sp o só b , w  j a ­
k i t r a k tu j e  sw e  o b o w ią z k i w z g lę d e m  
n a ro d u ,  s to p ie ń  je g o  p a tr jo ty z m u .

J e d y n y m  p ro b ie rz e m , k tó r y  s to s u ­
je m y  w  z a g a d n ie n ia c h  sp o łeczn y ch  je s t  
d o b ro  n a ro d u  p o lsk ieg o .

J e s t  to  p ro s ta  k o n s e k w e n c ja  n a s z e ­
g o  ś w ia to p o g lą d u  id e o w e g o ; g d y b y  b y ­
ło  in a c z e j, n ie  b y lib y śm y  n a ro d o w c a ­
m i.

W  ty m  d u c h u , w  m y ś l ty c h  z a s a d  
O b ó z  W ie lk ie j  P o ls k i p ro w a d z i sw ą  
p ra c ę  w y c h o w a w c z ą  w e  w s ia c h  i m ia ­
s te c z k a c h , w ś ró d  ch ło p ó w , d ro b n y c h  
rz e m ie ś ln ik ó w  i t. p . L u d z io m  ty m  n ie  
m ó w i s ię  o  k rz y w d a c h , o  n ie ró w n o śc i 
sp o łe c z n e j, n ie  p o k a z u je  im  się  d w o ru , 
m ó w ią c : to  w a sz  w ró g  i g n ę b ic ie l;  n ie  
im  się  m ó w i o P o lsc e , o  O jc z y ź n ie , o 
o b o w ią z k a c h  w z g lę d e m  n a ro d u , a  on i 
ro z u m ie ją ,  że  w ó w c z a s  b ę d z ie  im  d o ­
b rz e , g d y  d o b rz e  b ę d z ie  n a ro d o w i, d o  
k tó re g o  n a le ż ą  i c o ra z  lic zn ie j w s tę p u ­
ją  w  sz e re g i obozow e.

D la  lu d z i, z a ra ż o n y c h  s o c ja lis ty c z ­
n y m  sp o so b em  m y ś le n ia , m a te r ja l i -  
s ty c z n ie  t r a k tu ją c y c h  p ro c e s y  ży c ia  
sp o łeczn eg o , f a k t  te n  je s t  n ie z ro z u m ia ­
ły m . N ie  ro z u m ie ją , ja k  c h ło p  m o że  
k rz y c z e ć : „ n ie c h  ż y je  r z ą d  n a ro d o w y !" ,  
a  n ie  „ ro b o tn ic z o -w ło śc ia ń s k i" , lu b , 
j a k  m o ż e  b a rd z ie j  u f a ć  D m o w sk ie m u , 
n iż  D a sz y ń sk ie m u . ,

M ó z g  z a k u ty  w  m a rk s o w s k ie  f o r ­
m u łk i fa k tó w  ty c h  n ie  z ro z u m ie . M y  
ro z u m ie m y  j e  d o sk o n a le , z re s z tą  n ie  
m y  p ie rw s i.

J e s te ś m y  s p a d k o b ie rc a m i w s p a n ia ­
ły c h  t r a d y c y j  p ra c y  z  lu d e m , d la  d o ­
b r a  naisodu.

M y  n ie  m ó w im y  o  so b ie , ż e  p r a c u ­
je m y  w ś ró d  lu d u , czy  n a d  lu d e m . L u d  
p o lsk i je s t  czę śc ią  n a ro d u  p o lsk ie g o  
ta k  sa m o  w a r to ś c io w ą  i n ie z b ę d n ą , ja k  
m y , d la  d o b ra  ca ło śc i. D la te g o  te ż  z 
te m  p o c z u c ie m  ró w n e j w a r to ś c i , ch o ć  
ró ż n y c h  fu n k c y j ,  c h ło p a  i in te lig e n ta  
w o b ec  N a r o d u  k o n ty m u u je m y  w  n a s z e j 
p ra c y  tę  s a m ą  id e o lo g ję , k tó r a  o n g iś  
J a n  P o p ła w s k i ro z w ija ł  n a  s z p a lta c h  
„ P o la k a " ,  a  k tó r ą  Z y g m u n t B a lick i 
s fo rm u ło w a ł w  n a s tę p u ją c y c h  s ło w a c h : 
„ L u d u  się  n ie  k u p u je  a n i  o b ie tn icam i*  
a n i o d w o ły w a n ie m  s ię  d o  je g o  in te r e ­
só w , id z ie  się  d o  n ie g o  z c z y s tą  e w a n - 
g e l ją  n a ro d o w ą , t r a k tu j e  s ię  g o  ja k o

P o la k a , ja k o  rd z e ń  d u sz y  p o ls k ie j , a  
m ó w i m u  się  o p o św ię c e n iu  i o f i a r n o ­
ści, o  m iło śc i O jc z y z n y , o je d n o śc i n a ­
ro d u , n ie  o z y sk ach  m a te ir ja ln y ch , k rz y ­
w d a c h  d o z n a n y c h  i p o ra c h u n k a c h  s ta ­
n o w y c h , a lb o w iem  n a ró d  n ig d y  n ie  d o ­
p u śc i k rz y w d y  ty c h , c o  s ta n o w ią  n a j ­
w a ż n ie js z y  je g o  sk ła d n ik , o s to ję  je g o  
p rz y s z ło ś c i” * ) .

P r a c a  n a s z a  n ie  p o z o s ta je  bez  r e ­
z u lta tu , n a sz e  h a s ła  n ie  g in ą  b ez  ech a  
w  d u sz y  lu d u , k tó re j  n ie  z d o ła n o  
je s z c z e  z n ie p ra w ić  so b k o s tw e m  ied n o - 
s tk o w e m  czy  k la so w em . C h ło p  w ie rz y  
n a m , id z ie  do  n a s  i s ta je  d o  wspólnej 
w a lk i w  im ię  w sp ó ln e j id e i. P rz y s z e d ł 
do  n a s  c h ło p sk i sy n  W a c ła w sk i , p r z y ­
szed ł i s ta n ą ł d o  w a lk i.

O  re f o rm ę  ro ln ą ?  O  rz ą d  ro b o tn i­
c z o -w ło śc ia ń sk i?  N ie !  O  p o lsk o ść  w y ż ­
szy ch  u cze ln i, o  czy s to ść  d u c h a  p o l­
sk ie j n a u k i, o  p r a w a  P o la k ó w  w  p a ń ­
s tw ie  p o lsk iem .

O to  n a j le p s z y  d o w ó d  o lb rz y m ie j s i­
ły  n a sz e j ide i, d o w ó d  m o ra ln e j p o tęg i 
o b o zu . N ie  d a je m y  p o sa d , n ie  ro z d z ie ­
la m y  iie m i m a ło ro ln y m , czy  b e z ro ln y m , 
b a , n a w e t im  n ie  p ra w im y  szu m n y ch  i 
d e m a g o g ic z n y c h  h a se ł. A  je d n a k  id ą  
d o  n a s , id ą  s tu d e n c i, c h ło p i, rz e m ie ś l­
n icy , ro b o tn ic y ... Id z ie  do  n a s  k ażd y , 
k to  c z u je , że  p o n a d  je g o  sp ra w a m i oso- 
b is tem i, co d z ie n n em i, is tn ie je  coś w y ż ­
szeg o , św ię tszeg o , d o sk o n a lsz e g o  •—  
is tn ie je  N a ró d  i je g o  z a d a n ia .

S a n a c ja  z aś  w  d a ls z y m  c ią g u  trw a  
w  g łęb o k iem  p rz e k o n a n iu , że  z d o ła  n a s  
zn iszczy ć .

N ie c h  tr w a ,  a le  ty lk o  w  sw em  
p rz e k o n a n iu .

W . K.

*) „Gazeta Codzienna“ z  15 marca 
1908 r.

K o m p ro m ita c ja .  I  to  n ie  u le g a ją c a  
k w e s tj i ,  a b s o lu tn a  i z u p e łn a . Po. o k re ­
sie  a w a n tu r  w  te a t r a c h ,  p o  o k re s ie  n a ­
p a d ó w  w  k tó ry c h  „ s p ra w c y  p o zo sta li 
n ie z n a n i" , p rz y s z ła  k o le j n a  w y g łu p ia ­
n ie  się  w  p ism a c h  i o d e z w a c h  u lic z ­
n y ch . P a m ię ta m y  w sp a n ia łą  w a lk ę  z 
ob cy m  k a p ita łe m , n a le p io n ą  n a  w s z y s t­
k ic h  b u d k a c h  z w o d ą  so d o w ą , te r a z  
czy ta m y , k a te g o ry c z n e  p o tę p ie n ie  a u ­
to n o m ji , i „ b e s t ja ls k ic h  n a p a d ó w  bo- 
jó w k a rz y  o b w ie p o lsk ic h " . C o  się  d z ie ­
je ?

Ż e n a s z a  m ło d o c ia n a  s a n a c ja  u w a ­
ż a ła  z a w sze  a u to n o m ję  z a  n a jw ię k s z e  
z ło  u s t r o ju  a k a d e m ic k ie g o , to  w sz y s t­
k im  b y ło  w ia d o m e  i o s ta te c z n ie  n ik o g o  
z b y tn io  n ie  d z iw iło , a le  z  tem i n a p a d a ­
m i, to  co ś n ie w y ra ź n e g o . B o  k tó ż  n a m  
to  z a rz u c a ?  C zy  K o n g re g a c ja  R o z - 
k rz e w ia n ia  W ia r y ,  czy  ja k ie  s to w a rz y ­
szen ie  m iło s ie rd z ia  se ra f ic k ie g o , czy  
zw o le n n ic y  ży c ia  w  cn o c ie  a b s o lu tn e j ? 
A leż  n ie , to  s ła w n y  „ L e g jo n  M ło ­
d y c h " . N a w rp c i ł  się , k a ja  się  z a  g rz e ­
ch y , p rz e p ra s z a  i z a rz e k a  się  o d  b ic ia  
i in n y m  o d ra d z a .

I  to  ja s t  ja s n e  d laczeg o . N ie  m o ż n a  
się  z a n a d to  c isk ać  j a k  się  n ie  m a , n ie  
p o w ie m  w ięk szo śc i, a le  ch o ćb y  je d e n  
p ro c e n t  s tu d e n tó w  w y ż sz y c h  u cze ln i 
(n ie  m ó w ię  o  w y n a ję ty c h  d ra b a c h  z 
„ iM a k a b i" ) .

W y k ru s z y ł  się  „ L e g jo n ik "  o j ,  w y ­
k ru s z y ł, n ie m a  ju ż  p o p ro s tu  k o m u  b ić , 
n ie m a  k o m u  b o jó w e k  u rz ą d z a ć , w ięc  
się  ta k ie  n ie ła d n e  m e to d y  p o tę p ia  z d e ­
c y d o w a n ie , a  g łu p io , n a p isz e  się  z a to  
o d e z w ę  w  ty s ią c a c h  e g z e m p la rz y  o d b i­
j e  i p o  m ieśc ie  p o ro z le p ia . S z lu s . Z ro ­
b io n e . R a d o s n a  w y tw ó rc z o ść  k w itn ie .

W y o b ra ż a m  sob ie , j a k  s ię  s ta re  sa - 
n a to r y  g ry z ą  z p o w o d u  g łu p o ty  sw o je j 
m ło d z i. C zeg o  s ię  sm a rk a c z e  p c h a ją  
ta m  g d z ie  n ie  tr z e b a , n ie  m a ją  to  sw e ­
g o  p rz y d z ia łu  w  p ra c y  p a ń s tw o w e j ?

S ta tu t  B ra tn ie j  p o m o cy  s tu d . W .S .
H . ,  p r z e w id u je  t. zw . z e b ra n ie  je s ie n ­
n e  ■—  in fo rm a c y jn e .

I s ty tu c j a  t a  n ie m a  n ic  w sp ó ln e g o  z 
(zeb ran iam i in fo rm a c y jn e m i n a  in n y c h  
u c z e ln ia c h . J e s t  to  n o rm a ln e  W a ln e  
Z e b ra n ie . N ie n o rm a ln e m  zaś  je s t  to , iż 
n ig d y  w  c ią g u  je d n e j n ie d z ie li sk o ń czy ć  
s ię  n ie  m o że . T o  te ż  ja k  się zaczn ie  
„ C y k l"  w a ln y c h  z e b ra ń  —  to  bez  p rz e ­
sa d y  t r w a  o d  lis to p a d a  do  m a rc a  —  
W a ln e g o  Z e b ra n ia  W y b o rc z e g o .

W  n ie d z ie lę  27  l is to p a d a  o d b y ła  się 
I - s z a  s e r ja  W a ln e g o  Z e b ra n ia . Z a rz ą d  
B ra tn ie j  P o m o c y  o p a n o w a n y  je s t  p rz e z  
m ło d z ie ż  s a n a c y jn ą  —  p re z e s e m  zaś  
je s t  w y b ra n y  p rz e z  w ię k sz o ść  n a ro d o ­
w e  k o l. M a r tin i .

J a k  w y g lą d a ły  d o b re  chęci z a rz ą d u  
do  w sp ó łp ra c y  d la  d o b ra  B ra tn ie j  P o ­
m o cy  —  w y k a z a ł n ie  d a w n o  p ro c e s  —  
w y to c z o n y  p rz e z  z a r z ą d  k o le d z e  M a r ­
tin ie m u .

M o ż e m y  b y ć  w d z ię c z n i ty m , k tó rz y  
te n  p ro c e s  w szczę li. T a k ie j  g a le r j i  ty ­
p ó w — ja k  k o ro w ó d  św ia d k ó w  o sk a rż e ­
n ia , n ie  w id z ie liśm y  n ig d y  •—  T o  
te ż  p o  ta k  g o d n y m  w s tę p ie  m ło d z ie ż  
W .S .H .  p rz y b y ła  n a  W a ln e  Z e b ra n ie  
ze  z d e c y d o w a n e m  n a s ta w ie n ie m , u m o ż ­
liw ie n ia  kol. M a r tin ie m u  sk u te c z n ą  p ra c ę  
p rz e z  d a n ie  m u  do  p o m o cy  o d p o w ie d ­
n ic h  lu d z i.

O d  sam eg o  p o c z ą tk u  w id a ć  b y ło  
z d e c y d o w a n e  p rz e w a g ę  m ło d z ie ż y  n a r o ­
d o w e j. P rz e c h o d z i w n io se k  s tw ie rd z a ­
ją c y , iż  a u to n o m ja  w y ższy ch  u cze ln i 
je s t  p o d s ta w ą  n a u k i p o ls k ie j ,  w  o b ro ­
n ie  k tó r e j  m ło d z ie ż  s ta n ie  w  ra z ie  p o ­
trz e b y , „ L e g jo n  M ło d y c h "  zg ła sz a  w n io ­
s e k  n a g ły  w y ra ż a ją c y  v o tu m  n ie u fn o ś c i 
p re z e so w i. Ś m iech  n a  sa li b u d z i to  b ez ­
cze ln e  W y stąp ien ie . W ię k s z o śc ią , p r a ­
w ie  100 g ło só w . W a ln e  Z e b ra n ie  p r z e ­
ch o d z i n a d  te m  d o  p o rz ą d k u  d z ien n e g o .

N a s tę p n y m  w n io sk ie m  n a g ły m  je s t  
w n io se k  d o m a g a ją c y  s ię  n a ty c h m ia s to ­
w e g o  u s tą p ie n ia  o s ła w io n e g o  p ro c e -

D a w n ie j w sz y s tk o  b y ło  w  p o rz ą d k u . 
„ L e g jo n "  n ie  p is a ł  „ L e g jo n "  n ie  
m ę d rk o w a ł, „ L e g jo n "  b ił ty c h , k tó ry c h  
m ia ł o b ić  ro z k a z . W ię c  w a lił, t łu k ł, 
a w a n tu ro w a ł  się, n a p a d y  u rz ą d z a ł  i 
b a rd z o  rz a d k o  w y m y ś la ł o b w ie p o la k o m  
o d  b o jó w k a rz y . A  że c za sem  p o ls k a  
k re w  się  w  n ic h  o d e z w a ła  i ry k n ę li ja k  
w  zesz ły m  ro k u  „ P r e c z  z ż y d a m i"  i 
z ie lo n e  w s tą ż e c z k i n a k ła d a li,  to  się  n ie  
liczy , b o  p o  p ie rw s z e  ro b iły  to  n ie k tó ­
re  je d n o s tk i  ty lk o , a  p o  d ru g ie  ż a d e n  
z n ic h  za  to  n ie  g n ił w  k o m is a r ja c ie .

A  te r a z  co ?  J a k o ś  c ich o  z ta m te j 
s t ro n y  W is ły .

E j ,  n ie  w y w o łu jm y  o s ła  z la su , bo 
w ła śn ie  m a n ja  w ie lk o śc i b ie d n y  „ L e g ­
jo n "  n a p a d ła .  C zeg o  to  im  się  z ac h c ie ­
w a . M o ż e  w ła sn e j id e o lo g ji?  E , p rz e ­
sa d a . M o ż e  je sz c z e  je d n o  p is m o ?  A  k to  
b ę d z ie  c zy ta ł. A  m o ż e b y  ja k ą  ra d o s n ą  
im ie n in o w ą  a k a d e m ję ?  K ie d y  d o  m a r ­
ca  d a lek o . N ie !  T u  tr z e b a  czeg o ś  n o ­
w eg o . T rz e b a  ś w ia tu  p o k a z a ć  s ię  w  n o - 
w e m  św ie tle , tr z e b a  z a d z iw ić  i z a im p o ­
n o w a ć . K a to n ó w  p o s ta n o w ili o d w a lać , 
o w in ię ty  w  c n o tę  p o  u s z y : p o tę p ia ją
b ic ie , n ie  b ic ie  ży d ó w , a le  b ic ie  ja k o  
m e to d ę  w a lk i. K to ?  „ L e g jo n " .

O  św ię ta  c n o to  te j  o rg a n iz a c ji .  T y  
co  w s p ie ra ła ś  R y sk a lc z y k ó w  i K u ja w ­
sk ic h , ty  co z a m y k a ła ś  o czy  n a  łz a w ią ­
ce b o m b y , p o d c z a s  w a ln e g o  z e b ra n ia  
B ra tn ie j  P o m o c y , ty  co  k r z y c z a ła ś : 
„ M a ło  b ili w  B rz e śc iu  " , ty  co ty lu  
n ie s p o d z ie w a n y c h  a d e p tó w  p rz y s p o rz y ­
ła ś  k o m u n is to m , ty  co  ta k  z a d z iw ia ją ­
co  ła tw o  w y w ra c a s z  k o ta  d o  g ó ry  o g o ­
n e m  i z b ia łeg o  ro b isz  c z a rn e . T y  to  
w s p a n ia ła  c n o to  o b u rz a s z  s ię  n a  b ic ie  
ży d ó w .

K to  j a k  kto-, a le  w ła śn ie  „L eg jon* ,.
—  N a p ra w d ę  w ie lk a , w ie lk a  n ie s p o ­

d z ia n k a  g w ia z d k o w a . W s z y s tk o  m o ż n a  
p rz y p u s z c z a ć  b y ło :  ro z w ią z a n ie  „ S t r z e l ­
c a " ,  d o b ro w o ln e  u s tą p ie n ie  obecn eg o

se m  k o l. M a r tin ie g o , p r o k u r a to r a  T o ­
w a rz y s tw a  —  K o te ra .  W a ln e  z e b ra n ie  
z m u s z a  go  do  u s tą p ie n ia  z te g o  s ta n o ­
w isk a .

T e ra z  n a s tę p u je  w n io se k  o v o tu m  
n ie u fn o śc i d la  z a rz ą d u . N a g ło ść  w n io ­
sk u  p rz e c h o d z i d u ż ą  w ię k sz o śc ią  g ło ­
sów . S a n a c ja  ro z p o c z y n a  o b s t ru k c ję —  
k tó r a  ch w ila m i p rz e b ie ra  ju ż  m ia r ę ;  
w y ra z  sw e m u  o b u rz e n iu  n a  s ta n o w i­
sk o  te j częśc i m ło d z ie ż y  d a ł o b ec ­
n y  n a  o b ra d a c h  k u r a to r  T o w  p ro f .  
C h o rz e m sk i. N ie  u s p a k a ja  to  je d n a k  
b o ją c y c h  się  o  sw ą  o s ta tn ią  p lacó w k ę , 
„ p a ń s tw o w c ó w " . R z eczy w iśc ie  tr z e b a  
by ło  d u ż o  d o b re j  w o li m ło d z ie ż y  n a r o ­
d o w e j, żeb y  n ie  d a ła  się  sp ro w o k o w a ć . 
B ezcze ln o ść  sa n a c y jn y c h  le a d e ró w  
n ie  m ia ła  g ra n ic . W y p ro w a d z o n o  
d o  a u li lu d z i n ic  z B ra tn ia k ie m  n ie  m a ­
ją c y c h  w sp ó ln eg o . D w ó c h  ta k ic h  „ p a ­
n ó w ” ze  z n a c z k a m i L e g jo n u , p rz e w o d ­
n ic z ą c y , k a z a ł w o ź n y m  w y rz u c ić  z sa li. 
J a k  się  o n i ta m  d o s ta li  —  p o z o s ta ło  
ta je m n ic ą  i ta k  ju ż  o s ław io n eg o  z a rz ą ­
du . B y  u k ró c ić  w a rc h o ls tw a  —  w p ły ­
w a  w n io se k  fo rm a ln y  o w y k lu c z e n ie  
n a jw ię k s z e g o  k rz y k a c z a  z sali. W n io s e k  
p rz e c h o d z i. J e s t  g o d z . 6- ta  „ o b r a d y ” 
sk o ń czo n e .
J a k ie  z n a c z e n ie  m ia ło  o s ta tn ie  Z e b ra ­
n ie  n ie c h  św a d c z y  f a k t  —  iż p o  k a ż -  
d e m  g ło so w a n iu  m ło d z ie ż  n a ro d o w a , 
m im o  n ie s ły c h a n e j m o b iliz a c ji  L e g jo n u , 
o trz y m a ła  w ię k sz ą  ilo ść  g ło só w . W ię k ­
szo ść  t a  w  p ie rw s z e m  g ło s o w a n iu  w y n o ­
s iła  o k o ło  60  g ło só w  —  w  o s ta tn ie m
179. .

S p o k o jn ie  m o ż n a  p a tr z e ć  n a  tę  
ta k ty k ę  —  ty lk o  p rz e z  je d n ą  n ie d z ie lę  
—  n a s tę p n e  z g o tu ją  „ L e g jo n o w i M ło ­
d y c h ” k lęsk ę .

M ło d z ie ż  n a ro d o w a  ś w ia d o m a  s w e ­
g o  o b o w ią z k u  p rz y jd z ię  je s z c z e  licz­
n ie j n a  n a s tę p n e  z e b ra n ie , b y  o s ta te c z ­
n ie  w y rw a ć  s te r  rz ą d ó w  B ra tn ie j  P o ­
m o c y  z  r ą k  lu d z i n a jm n ie j  d o  te g o  o d ­
p o w ie d n ic h , a  ty lk o  ro z k a z e m  m in i­
s te r s tw a  p o w o ła n y c h . M . B.

re g im e ‘u , b o  ja  w iem , u d z ie le n ie  su b - 
s y d ju m  „ A k a d e m ik o w i P o ls k ie m u " , a le  
p o tę p ie n ie  p o tu rb o w a n ia  k ilk u  ż y d k ó w  
ze s t ro n y  n o to ry c z n y c h  o b w ies ió w  i z a ­
b ija k ó w , o s ła w io n y c h  w  ca łe j P o ls c e  
ze  sw e j „ b ru d n e j  ro b o ty " , n ie  sp o d z ie ­
w a ł s ię  n ik t . O k a z u je  się, że  ci p a n o ­
w ie  a p ro b u ją  ty lk o  b ic ie  P o la k ó w  i to  
ty lk o  ta k ic h , k tó rz y  się  ju ż  czem ś P o l ­
sce p rz y s łu ż y li i k tó r z y  d la  n ie j p ra c u ­
ją .  D z iw n a  k o n c e p c ja . W  sa m  ra z  d la  
„ L e g jo n u " .

U d a w a d n ia ć  lo g ic z n ie  b ez sen s  o s ta t­
n ie j le g jo n o w e j o d e z w y  b y ło b y  b ezce - 
low em . N ie  m o ż n a  p rz e k o n y w a ć  ro z u ­
m o w o  lu d z i, d la  k tó ry c h  ro z k a z  „ p a ń ­
s tw o w y "  je s t  w sz y s tk ie m , z a s tę p u je  
id e o lo g ję  i k ie ro w a n ie  się  z d ro w y m  
ro z są d k ie m , w ięc  n ie  b ę d z ie m y  d o w o ­
dz ić , że  p o b ic ie  k ilk u  je w re jó w  n ie  j e s t  
w y s ta r c z a ją c y m  p o w o d e m  d o  z n ie s ie n ia  
a u to n o m ji ,  a le  p o n ie w a ż  m ię d z y  in n e ­
m i z ro b ili z  n a s  z w y c z a jn y c h  b a n d y ­
tó w , w ięc  tr z e b a  p o w ied z ie ć , że  to  
b rz y d k o  ta k  k łam ać .

A h a , je s z c z e  coś...
N ie  b u ja ć  n a s  ż a d n y m i ta m  h u m a -  

n ita ry z m a m i, b o  to  śm ie c h u  w a r te .

B ęd z iem y  ż y d ó w  z w a lczać  z a w sz e  i 
w sz ę d z ie  i w  k a ż d y  sp osób , t a k  w y  ich  
p o p ie ra c ie  (m o ż e  z re s z tą  n ie  z w ła sn e j 
w o li, b o  tru d n o b y  w  to  u w ie rz y ć )  z 
te g o  p ro s te g o  p o w o d u , że  u w a ż a m y  ic h  
z a  w ro g ó w  n a ro d u  p o lsk ieg o .

I  w ca le  n a s  w a sz e  g łu p ie  o d e z w y  
n ie  o b ch o d z ą , ty lk o  w s ty d  n a m  p o p ro ­
s tu , że coś p o d o b n e g o  p o d p is a ła  o rg a ­
n iz a c ja ,  w s z y s tk o  je d n o  ja k a ,  a le ć  p o l­
s k a  :

C a łe  to  szczęśc ie , że ta k ie j  „ p o l­
s k ie j"  m ło d z ie ż y  s ła w ią c e j B rze ść , ży ­
d ó w , e tc . je s t  n iew ie le . B a rd z o  n ie ­
w ie le .

Jan Jasień.

Nowa postawa starych znajomych.
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Z O d d z i a ł u  A k a d e m i c k i e g o
O b o z u  Wi e l k i e j  Pol ski .

I s t o t a  p r a c y  o b o z o w e j . K R O N IK A .
„ O .W .P .  je s t  o rg a n iz a c ją  św ia d o ­

m y c h  sił n a r o d u “ , k tó re  k o n se k w e n tn ie  
z m ie rz a ją  w  k ie ru n k u  d o k o n a n ia  g ru n ­
to w n e j p rz e b u d o w y  u s t r o ju  sp o łeczn e ­
g o  w  m y ś l z a sa d  id e o lo g ji n a ro d o w e j.

P r a c a  n a d  re a l iz a c ją  te g o  o lb rz y ­
m ieg o  p la n u  d a  s ię  p o d z ie lić  n a  d w ie  
d z ie d z in y , w z a je m  u z u p e łn ia ją c e  s ię :  
p ie rw s z a  —  to  w y c h o w a n ie  n o w e g o  ty ­
p u  P o la k a ; d ru g a  —  to  p o li ty c z n a  d z ia ­
ła ln o ść  n a z e w n ą trz .

W y c h o w a w c z a  p r a c a  w e w n ę trz n a  to  
n a j t r u d n ie js z e  i n a jb a rd z ie j  o d p o w ie ­
d z ia ln e  z a d a n ie , k tó r e  c ią ż y  n a  O .W .P . 
i  o d  ro z w ią z a n ia  te g o  z a d a n ia  za leży  
c a łk o w ic ie  p rz y sz ło ść  ru c h u  n a ro d o w e - , 
g o  w  P o lsc e .

R o k  ro c z n ie  w s tę p u je  do  O .W .P . 
m a t e r j a ł  n o w y , c z ę s to k ro ć  m a ło  d o  p o ­
w a ż n e j p ra c y  p rz y z w y c z a jo n y  i n ie  
z d a ją c y  sob ie  s p ra w y  z d o n io s ło śc i te j 
p ra c y , k tó r e j  o b o w ią z e k  sp a d a  n a  n ieg o  
z  c h w ilą  w s tą p ie n ia  d o  O b o zu .

I  o to  m a m y  p ie rw s z e  z a g a d n ie n ie  
■ w ychow aw cze -—  d a ć  im  n a s ta w ie n ie . C o 
to  z n a c z y  d a ć  n a s ta w ie n ie ?

D a ć  n a s ta w ie n ie , to  z n a c z y  w zb u d z ić  
w  je d n o s tc e  z d o ln o ść  u jm o w a n ia  p e w ­
n y c h  z a g a d n ie ń  ze  s ta n o w isk a  za ło ż eń  
n a s z e j id e o lo g ji, a  w ię c :  O b o w ią z e k  p a ­
tr z e n ia  n a  w sz y s tk o  p o d  k ą te m  in te re ­
s ó w  n a ro d u  p o lsk ieg o  i u w a ż a n ia  ty c h  
in te re s ó w  za  d ro g o w sk a z y  p o s tę p o w a ­
n ia  w  życiu .

D a ć  n a s ta w ie n ie  to  z n a c z y  w p o ić  w  
je d n o s tk ę  k u l t  n a ro d u  i w ia rę  w  je g o  
p rz y s z ło ść  o ra z  p rz e ś w ia d c z e n ie  o k o ­
n iecz n o śc i c z y n n e j, z o rg a n iz o w a n e j p r a ­
c y  d la  je g o  d o b ra .

D a ć  n a s ta w ie n ie  to  z n aczy  ró w n ie ż  
■przepoić k ażd eg o  p o czu c iem  w ięk szeg o  
o b o w ią z k u  p ra c y  tw ó rc z e j , c z y n n e j, r e ­
a liz u ją c e j  p o s tu la ty  p o li ty k i n a ro d o w e j, 
d ą ż e n ia  d o  W ie lk ie j P o lsk i, b ęd ą c e j n a ­
s z y m  celem , z a ró w n o  d ro g ą  c o d z ie n ­
n y ch , d ro b n y c h  w y s iłk ó w , j a k  i w ie l­
k ic h  n ie p o w sz e d n ic h  czynów .

Dać nastaw ienie to znaczy wreszcie

w z b u d z ić  w  k a ż d y m  p o czu c ie  te j o d p o ­
w ie d z ia ln o śc i ja k a  n a  n im  c ią ż y  z a  lo ­
sy  N a ro d u  i P a ń s tw a .

D ru g ie  z a g a d n ie n ie  w y c h o w a w c z e  
—  u ro b ić  c h a ra k te r .

U ro b ić  c h a ra k te r  to  z n aczy  sp o tę ­
g o w a ć  w  je d n o s tc e  w o lę  czy n n eg o  r e a ­
liz o w a n ia  w y z n a w a n y c h  id e j , u czy n ić  
g o  zd o ln y m  d o  k a rn e g o  i w y trw a łe g o  
d ą ż e n ia  d o  o s ta te c z n e g o  ce lu , w y ro b ić  
w  n im  o d w a g ę , o b o w iązk o w o ść  i o d p o ­
w ie d z ia ln o ść  za  n a jd r o b n ie js z e  n a w e t 
czyny .

P o d k re ś la m  tu  sp e c ja ln ie  m o m e n t 
c zy n u , a k ty w n o śc i. M u s im y  zaw sze  
b y ć  zd o ln i d o  czy n n eg o  w y s tą p ie n ia  w  
o b ro n ie  n a sz y c h  id ea łó w . O b o z o w ie c  to  
c z ło w ie k  c z y n n y , c z ło w ie k  w a lk i i to  
w  n a s  O b ó z  k sz ta łc i, ja k o  cechę  sp e c ja l­
n ie  czy n n ą .

T rz e c ie m  z a g a d n ie n ie m  w y c h o w a w ­
c o m  _  d a ć  w y ro b ie n ie  p o lity czn e .

D a ć  w y ro b ie n ie  p o lity czn e  to  z n a ­
czy  p o u czy ć  je d n o s tk ę  o p o trz e b a c h  
n a ro d u , o  p ra w a c h  rz ą d z e n ia  n im , o 
sp o so b a c h  z a s p a k a ja n ia  ty c h  p o trz e b , 
w p o ić  w  n ią  g ru n to w n ą  z n a jo m o ść  ide- 
lo g j i  n a ro d o w e j i u z a sa d n ić  je j  w y łą c z ­
n o ś ć  i ra c jo n a ln o ś ć  w  ro z w ią z y w a n iu  
z a g a d n ie ń  sp o łeczn y ch , je j w y ższo ść  
n ie w ą p liw ą  n a d  in n em i k ie ru n k a m i id e ­
o w y m i.

D a ć  w y ro b ie n ie  p o lity c z n e  to  zn aczy  
n a u c z y ć  je d n o s tk ę  p o s tę p o w a ć  w  m y śl 
w sk a z a ń  id e o lo g ji i re a liz o w a ć  je j  p o ­
s tu la ty  w  ży c iu  n a  k a ż d e m  s ta n o w isk u , 
ja k ie  się  w  sp o łeczeń s tw ie  b ę d z ie  z a j ­
m o w ało .

W sz y s tk ie  te  m o m e n ty  d a d z ą  się 
u ją ć  w  p o ję c iu  p ra c y  n a d  je d n o s tk ą . 
P ra c ę  tę  p ro w a d z i obóz ja k o  część  r e a ­
liz o w a n ia  sw eg o  p la n u  p rz e b u d o w y  u - 
s t r o ju  sp o łeczn eg o , ja k o  p ie rw s z y  e ta p  
p r a c y  n a d  b u d o w ą  g m a c h u  W ie lk ie j , 
P o tę ż n e j P o lsk i.

P r a c a  n a d  je d n o s tk ą  n ie  s ta n o w i 
c a ło k s z ta łtu  p ra c y  w y c h o w a w c z e j O - 
b o zu .

D ru g a  część  w y c h o w a n ia  s ta n o w i 
p ra c a  n a d  g ru p ą .

P ie rw s z e m  z a g a d n ie n ie m  te j p ra c y  
je s t  w y ro b ie n ie  d u c h a  z b io ro w eg o , p o ­
cz u c ia  je d n o śc i, o rg a n ic z n o śc i, b r a t e r ­
s tw a .

O . W . P . m a  być  o rg a n iz m e m  je d ­
n o lity m , o ż y w io n y m  je d n y m  d u ch em , 
je d n ą  m y ś lą , to> te ż  p ra c a  n a d  sc a le ­
n ie m  części o bozu  s ta n o w i p ie rw sz y  
p u n k t  p ra c y  n a d  g ru p ą .

D ru g ie m  z a g a d n ie n ie m  je s t  w y ro ­
b ie n ie  k a rn o ś c i, d y scy p lin y . O . W . P . 
m a  s ta n o w ić  sp ra w n e  n a rz ę d z ie  o s ią g a ­
n ia  ce lu , d la te g o  te ż  s t r u k tu r a  o rg a n i­
z a c y jn e  O b o z u  s ta n o w i z w a r ty  sy s tem  
w ła d z y , w  k tó ry m  k a ż d y  m a  m ie js c e  w z a ­
je m n e  śc is łe  p o d p o rz ą d k o w a n ie .

T rz e c ie m  z a g a d n ie n ie m  z te j d z ie ­
d z in y  je s t  w y sz k o le n ie  d u c h a  zac z e p ­
n eg o . J e s te ś m y  lu d źm i w a lk i i czy n u , 
w ie m y  to  i św ia d o m ie  k sz ta łc im y  i p ie ­
lę g n u je m y  d u c h a  ż o łn ie rsk ieg o , d u c h a  
w o jn y . M a m y  p rz e c ie ż  tw o rz y ć  e litę  
n a ro d u , k a d ry  b o jo w e  lu d z i o d d a n y c h  
sp ra w ie  i g o to w y c h  do  czy n n e j w a lk i 
o W ie lk ą  P o lsk ę  z k a ż d y m  w ro g ie m  
z e w n ę trz n y m , czy  w e w n ę trz n y m .

O to  w  z a ry s a c h  n a jo g ó ln ie js z y c h  
p ra c a  w e w n ę trz n a , w y ch o w aw cza .

P r a c a  p o li ty c z n a  n a  z e w n ą trz  p o leg a  
n a  n i e u s ta j ą c e j  e k sp a n s ji,  n a  z d o b y w a ­
n iu  c o ra z  to  n o w y ch  lu d z i i te re n ó w , 
n a  k ie ro w a n iu  p ra c ą  ty c h  lu d z i i tem i 
te re n a m i z g o d n ie  z n a s z ą  id eo lo g  ją , n a  
p rz e p o je n iu  całego^ życ ia  p o lsk ie g o  z a ­
sa d a m i te j id e o lo g ii, n a  p rz y g o to w a n iu  
g ru n tu  w  p sy ch ice  lu d z k ie j d o  p rz y ję ­
c ia  ty c h  z m ia n , k tó re  z a p ro w a d z im y .

W  te n  sp o só b  p rz y g o tu je m y  n o w y  
u s t ró j  sp o łeczn y  i p rz e b u d u je m y  życie  
w  d z ie d z in a c h  m o ra ln e j , p o li ty c z n e j i 
g o sp o d a rc z e j w  m y ś l n o w y ch  z a sa d , 
k tó re  z a p e w n ia  P o ls c e  —  W ie lk o ść , a  
N a ro d o w i —  S zczęśc ie  i P o tę g ę .

P r a c a  n a sz a  je s t  c iężką . W y m a g a  
o n a  d u ż y c h  o f ia r  i p o św ięceń  i n ik t  z 
n a s  s ię  o d  n ic h  n ie  u ch y li. W ie m y , że 
b ez  o f i a r  i b ez  w a lk i n ie  m o ż n a  n ic  
w ie lk ie g o  zb u d o w ać , n ie  m o ż n a  w y ­
p ra c o w y w a ć  n o w y ch  fo rm  życia .

T u ta j  tr z e b a  w y s iłk u  rz e te ln e g o , 
tw a rd e g o  i n ie u s tę p liw e g o  s ta n o w isk a  
o ra z  ze sp o le n ia  się d u c h o w e g o  w e ­
w n ą trz  o rg a n iz a c ji ,  g d z ie  w y k o n y w a  
się  p ra c ę  n a j is to tn ie js z ą  —  w y k u w a  
n o w e g o  cz ło w iek a . N a jc u d o w n ie js z a  
id e a  re a l iz o w a n a  p rz e z  lu d z i lich y ch  
n ie  w y d a  d o b ry c h  o w o có w .

S łu s z n ie  p o w ia d a  się, i o  tem  z a ­
w sz e  p a m ię ta ć  n a le ż y , że  h is to r j ę  ro b ią  
lu d z ie , n ie  p ro g ra m y .

M arjan  R eu tt.

Z e r w a n i e  t a b l i c y  k u  c z c i  ś .  p .  W a ­
c ł a w s k i e g o .

W  k i lk a  d n i p o  o d s ło n ię c iu  w  g m ac h u  
k o lo n ji  a k a d e m ic k ie j  im . B o le s ła w a  C h ro ­
b re g o  ta b lic y  k u  czci ś. p . W a c ła w sk ie g o , 
p rz y b y ła  do k o lo n ji  p o lic ja , k tó ra  ta b lic ę  
w y rw a ła  z m u ru  i z a b ra ła  z so b ą . S ta ło  
się  to  n a s k u te k  p o le c e n ia  k o m is a r ja tu  
rz ą d u .

M a n ife s ta c je  a n ty ż y d o w s k ie  n a  w y ż ­
sz y c h  u c z e ln ia c h .

M o rd e rs tw o , d o k o n a n e  w e  L w o w ie  p rzez  
ż y d ó w  u a  o so b ie  s tu d e n ta  ś. p. G ro tk o w - 
sk ie g o  w y w o ła ło  p o tę ż n e  m a n ife s ta c je  a n ­
ty ż y d o w sk ie  w e  w s z y s tk ic h  o ś ro d k a c h  a k a ­
d e m ic k ic h  w  P o lsce .

W W a rsz a w ie  d o sz ło  do  z a jść  a n ty ż y ­
d o w sk ic h  w  U n iw e rsy te c ie ,  P o lite c h n ic e , 
W . S. H., S. G. G. W . i szk o le  W aw e lb e rg a ; 
ży d zi z o s ta l i  u s u n ię c i  z sa l  w y k ła d o w y c h  
i p o tu rb o w a n i.  N a  U n iw e rsy te c ie , P o li­
te c h n ic e  i S. G. G. W . w y k ła d y  z o s ta ły  z a ­
w ie sz o n e .

D n ia  3-go b. m . w  k o śc ie ie  św . A n n y  
o d p ra w io n a  z o s ta ła  m sza  św . za  d u sż ę  ś. p . 
G ro tk o w sk ie g o . N a  m szę  p rz y b y ły  o lb rz y ­
m ie  t łu m y  m ło d z ie ż y  a k a d e m ic k ie j  o ra z  
p o c z ty  s z ta n d a ro w e  k o rp o ra c y j  i „ B ra tn ic h  
P o m ocy* . P o  m szy  m ło d z ież  s k ie ro w a ła  się  
K ra k o w s k ie m  P rz e d m ie śc ie m , N o w y m  Ś w ia ­
tem , A l. Je ro z o lim sk ie m i k u  M a rsz a łk o w ­
sk ie j. P o  d ro d z e  ro z d a w a n o  u lo tk i  z n a p i ­
sem : „ P a m ię ta j  o W a c ła w sk im  i G ro tk o w - 
sk im  —  n ie  k u p u j  u  ż y d a “ i w z n o szo n o  
o k rz y k i  a n ty ż y d o w s k ie .  N a  ro g u  Al. J e r o ­
z o lim sk ich  i M a rsz a łk o w sk ie j lic z n ie  sk o n -  
s y g n o w a n a  p o lic ja  p rz y s tą p i ła  do  r o z p ra ­
sz a n ia  a k a d e m ik ó w  p rz y  p o m o cy  h y d r a n ta  
w odnego . A re sz to w a n o  o k o ło  30 a k a d e m i­
k ó w . P o d c z a s  d e m o n tra c y j  w y b ite  z o s ta ły  
szy b y  w  s a n a c y jn y m  „I. K. C .“ n a  K ra k o w ­
sk ie m  P rz e d m ie ś c iu  i w  sk le p ie  T a j te lb a u -  
m a  n a  M a rsz a łk o w sk ie j.

R e w i z j e  w  O . W . P .

D n ia  3-go b. m . w  g o d z in a c h  w ie c z o ro ­
w y c h  p o lic ja  m u n d u ro w a  i t a jn a  p rz e p ro ­
w a d z iła  re w iz je  w  lo k a la c h  O. W . P . p rz y  
u l. L w o w sk ie j 15 i  Z ło te j 5, o ra z  w  lo k a lu  
„ P ra c y  P o ls k ie j“ p rz y  u l. N o w y  Ś w ia t  12; 
r e w iz ja  t r w a ła  p rz e sz ło  d w ie  g o d z in y , z lo ­
k a lu  p rz y  u l. L w o w sk ie j z a b ra n o  l is tę  k u r ­
su k a n d y d a c k ie g o , a rc h iw u m  u lo te k , k i lk a  
re fe ra tó w , r a c h u n k i  „ A k a d e m ik a  P o lsk ie g o *
1 „S zczerbca*  („ G a z e ta  P o lsk a *  p is a ła  n a ­
z a ju trz  o z n a le z ie n iu  „ n ie z m ie rn ie  o b c ią ż a ­
ją c y c h  d o k u m e n tó w *  i in s t ru k c y j  „ sp rz e c z ­
n y c h  z in te re s e m  p a ń s tw a * ).

T egoż d n ia  w  n o c y  o d b y ły  s ię  re w i­
z je  w  m ie sz k a n ia c h  p ry w a tn y c h  d z ia łac zy  
O. W . P.

S k a z a n i e .

D n ia  5 b . m . s tu d e n c i  u w ię z ie n i p o d ­
c za s  m a n ife s ta c y j  a n ty ż y d o w s k ic h  s ta n ę l i  
p rz e d  są d e m  s ta ro ś c iń s k im . 7 z o s ta ło  s k a ­
z a n y c h  n a  2 m ie s ią c e  w ię z ien ia , 2-ch  n a
2 ty s . z ło ty c h  g rz y w n y  z z a m ia n ą  n a  2 m ie ­
s ią c e  w ię z ie n ia , 1 5 -tu  a k a d e m ik ó w  zoB tało 
u n ie w in n io n y c h . W szy scy  s k a z a n i  zg ło s ili  
a p e la c ję .

IV  k u r s  k a n d y d a c k i O bozu.
D n ia  30 l is to p a d a  ro z p o c z ą ł s ię  IV -ty  

k u r s  k a n d y d a c k i  O ddz. A k ad em . O. W . P. 
I lo ść  u c z e s tn ik ó w  w y n o s i 172 o so b y .

Ż y d z i m u sz ą  s ie d z ie ć  o d d z ie ln ie  
w  a u d y to r ]a c h .

Ż y d zi m u sz ą  m ieć  o so b n e  m ie jsc a  
w  k r e ś la r n ia c h  i la b o ra to r ja c h . P o w in n i  
m ieć  ta k ż e  o d d z ie ln e  sz a tn ie .

Ż a d n y c h  ro z m ó w  z ży d am i, p o w ita ń  
i w sp ó łp ra c y .

„M ilicja Z gody”.
P rz e d  k o śc ió ł św . A n n y  p o d c z a s  n a b o ­

ż e ń s tw a  za  d u sz ę  ś. p. G ro tk o w sk ie g o  z ja ­
w iła  s ię  g ru p k a  „ m o c a rs tw o w c ó w ” z o p a ­
sk a m i z n a p is e m  „ m ilic ja  z g o d y ”.

R o z d an o  g łu p a w e  i o szcze rczo  u lo tk i 
i o d m a sz e ro w a n o . G ru p a  l ic z y ła  k o ło  30 
o só b , m in y  rz a d k ie .

T ru d n o  d o jść  z k im  z g o d n ie  c h c ą  
w s p ó łp ra c o w a ć  „ m o c a rs tw o w c y ” — c h y b a  
z ż y d am i, co p rz y jd z ie  im  ła tw o .

A resztow ania .
W  c za sie  d e m o n s tra c y j  po  n a b o ż e ń ­

s tw ie  za  ś. p . G o tk o w sk ie g o  a re s z to w a n o  
w ie lu  c z ło n k ó w  O. W . P. i sy m p a ty k ó w  
W  d e m o n s tr a c ja c h  b ra ło  u d z ia ł  w ie lu  n ie -  
a k a d e m ik ó w .

N ałogow e aresztow an ia .
D n. 1 g ru d n ia  o k o ło  g o d z in y  9-ej w ie ­

c zo re m  a re s z to w a n o  n a  u lic y  W ilcze j 7-iu  
a k a d e m ik ó w  id ą c y c h  sp o k o jn ie . A re sz to ­
w a n i  w y sz li z lo k a lu  O .W .P. p rz y  u l. L w o w ­
sk ie j 15.

A k a d e m ik ó w  z a trz y m a ło  6 w y w ia d o w ­
ców  w  u b r a n ia c h  c y w iln y c h . P o  p r z e s łu ­
c h a n iu  w  u rz ę d z ie  ś le d cz y m  a re s z to w a n y c h  
k o ło  p ó łn o c y  zw o ln io n o .

O kólnik N r. 2.
K ie ro w n ic tw o  O d d z ia łu  A k a d em ick ie g o  

w y d a ło  o k ó ln ik  N r. 2 do  c z ło n k ó w  O .W .P. 
do  o d c z y ta n ta  n a  z b ió rk a c h .

W  o k ó ln ik u  z a w a r te  je s t  p o le c e n ie  
in te n s y w n e j  p ro p a g a n d y  id e i  n a ro d o w e j 
p o d c za s  św ią t.  J a k o  m a te r ja ł  w y m ie n io n o  
„ P o lity k ę  P o ls k ą  — D m o w sk ie g o ”, „ Ś w ia t 
p o w o je n n y  i P o lsk a  — D m o w sk ieg o , K o ­
śc ió ł, n a ró d  i p a ń s tw o  — D m o w sk ie g o  
i o „ p ro g ra m  p o lity k i  W sc h o d n ie ” — a p e r -  
ty c h e .

„ W y ty c z n e ” w y d a n e  p rz ez  O d d z ia ł A k ad . 
i  d o rę c z o n e  k a ż d e m u  c z ło n k o w i O. W . P . 
m a ją  s ta n o w ić  z a ry s  m a te r ja łu ,  z k tó re g o  
k a ż d y  c z ło n e k  O ddz. A k a d . w y b ie rz e  k o m ­
p le k s  z a g a d n ie ń  do o p ra c o w a n ia  n a  p o d ­
s ta w ie  p o d a n e j  le k tu ry .

Myśl n a r o d o w a .
J e s t  s y n te z ą  ru c h u  n a ro d o w e g o  w e  

w s z y s tk ic h  d z ie d z in a c h  ż y c ia  P o lsk i.  L e k ­
tu r a  M yśli N a ro d o w e j z n a k o m ic ie  p o g łę b ia  
i  ro z w ija  ś w ia to p o g lą d  n a ro d o w y .

M yśl N a ro d o w a  s ta n o w i d o s k o n a ły  m a ­
te r j a ł  in fo rm a c y jn y  i m o że  z n a k o m ic ie  p o - 
m ó d z  w  o p ra c o w a n iu  te m a tó w  p o lity k i  b ie ­
żące j i k u l tu r y  n a ro d o w e j.

P re n u m e r a ta  d la  c z ło n k ó w  O ddz. A k a ­
d e m ic k ie g o  z n i ż o n a  b o  ty lk o  4,5 z ło te g o  
k w a r t a l n i e  (z g ła sz ać  s ię  L w o w sk a  15 m . 3 
codz. g. 10—14 i 17—20).

M yśl N a ro d o w a  p o w in n a  p r z e n ik n ą ć  d o  
n a jd a ls z y c h  z a k ą tk ó w  P o lsk i, w szę d z ie  d o ­
k ą d  d o c ie ra  A k a d e m ik .

L e g ity m a c je  d la  rektora.
R e k to r  W .S .H . z a t r z y m a ł  n a  p o c z ą tk u  

d e m o n s tra c y j  a n ty ż y d o w s k ic h , le g ity m a c je  
p rz y w ó d c ó w  n a ro d o w y c h .

S o lid a ry z u ją c  s ię  z n im i s tu d e n c i  W
S. H . z ło ż y li  k i lk a s e t  le g ity m a c y j u  r e k to r a .

Z W O L E N N I K O M  A S S Y M I L A C J I
(Cytaty z Talmudu)

P o d c z as  o s ta tn ic h  za jść  a n ty ż y d o w s k ic h
n ie l ic z n i  z w o le n n ic y  a sy m ila c ji  z n ó w  w y ­
ra ż a li  sw e  o b u rz e n ia . Z o b ac zy m y  ja k ie m i 
to  p o g lą d a m i z je d n a li  ic h  Ż ydzi.

„A j a k  c z ło w iek  w y so k o  s to i  p o n a d  
z w ie rz ę ta m i, t a k  ży d zi, p o n a d  w s z y s tk ie m i 
n a ro d a m i ś w ia ta ” . (Z ev o v . h . J .  101, 2).

„D la  w a s  są  św ię ta ,  n ie  d la  go im ów ; 
d la  w a s  n ie  d la  p só w ”. (F r. M eg illa  J .  50,4. 
p a r .  Bo).

„D om y go im ów  są  d o m a m i z w ie rz ą t .” 
<Leb. to b .  J .  46,1).

„W y Iz ra e lic i  je s te ś c ie  lu d źm i, r e s z ta  
n a ro d ó w  n ie  s ą  lu d źm i, bo  d u sz e  ic h  
p o c h o d z ą  od  n ie c z y s te g o  d u c h a , d u sz e  zaś 
Ż y d ó w  p o c h o d z ą  z d u c h a  św ię te g o  B o g a ”. 
(L. c. 7. 14 i I p a r .  1 . M e n ach em ).

„ Je że li w y c ią g a sz  g o ja  z d o łu , w  k tó ry  
w p a d ł  z ac h o w u je sz  je d n e g o  c z ło w ie k a  d la  
b a łw o c h w a ls tw a ”. (F r. A b o d a  s. 7 .20 ,1  T os.)

„K to  p rz e le w a  k re w  b e zb o ż n y ch  p rz y ­
n o s i  B o g u  o f ia rę ”. (F r. A b o d a  s. 7. 4,2 Tos.)

O u czc iw o śc i, w ła sn o śc i  i lic h w ie  T a l­
m u d  ta k  p o ucza :

„ N ie  b ę d z ie s z  u c is k a ł r o b o tn ik a  
tw y c h  b ra c i, w y ją w sz y  o b c y c h ” . (Tr. 
B ab a m . 7. 111, 2).

P o w ia s tk a  ta lm u d y c z n a  g ło s i, że ra b i  
A sc h i w id z ą c  w in o ro ś l z g ro n a m i r z e k ł  do 
sw ego  słu g i: „ Je ż e li  w in o ro ś l t a  n a le ż y  do  
g o ja  to  p rz y n ie ś  m i w in o g ro n ; je ż e li do  
ż y d a  n ie  p rz y n o ś ”. (T r. B a b a  k . 7. 113,2).

„ W o ln o  c i o sz u k iw a ć  g o ja  ł  b rać  
l ic h w ę  od  n ie g o ;  a le  j e ż e l i  sp r z e d a ­
j e s z  co  b liź n ie m u  tw e m u , a lb o  j e ż e l i  
co  o d  n ie g o  k u p u je s z  t o  n ie  b ę d z ie sz  
o sz u k iw a ł b r a ta  t w e g o ” . Tr. B aba 7.
61,1 T os; tr . M eg illa  13,2).

„ Z a k a z a n e m  je s t  w y p o ż y cz a ć  g o jo w i 
b e z  lic h w y , a le  n a  l ic h w ę  w o ln o . T r. A b o ­
d a  s. 7. 77,1 p s ik . T os 1.).

P o z a  T a lm u d e m  w y b i tn i  m ę d rc y  tak n c zą j: 
R a b in  P e f fe rk o ru  — p o s i a d ł o ś ć  c h rz e ­

ś c i ja n  w e d le  T a lm u d u  u w a ża  się , j a k o  do ­
b ro  o p u szczo n e , j a k  p ia s e k  m o rsk i;  p ie rw ­
szy , k tó r y  je  z a jm ie  w  p o s ia d e n ie ,  j e s t  
p ra w d z iw y m  jeg o  w ła śc ic ie le m ”. (D is s e r t  
p h il.  p . 1 1 ).

MajmoDides „orzeł synagogi” —  „Orze­
szy, kto zwraca rzeczy stracone nieżydowi; 
albowiem wzmacnia on potęgę bezbożnych” 
(Ibd ch . d. 19 i 3. 7. 31,1). A r .  G ros .
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W  Ś W I E T L E  C Y F R .
P od ajem y p on iżej dane d o ty czą ce  za lew u  u cze ln i p o lsk ich  przez ż y ­

w io ł ży d o w sk i. T ak so b ie  ży d z i w y o b ra ża ją  d ro g ę  do J u d eo -P o lsk i.

W Y D Z I A Ł Y

Z G Ł O S Z E N I A  
ro k  a k a d .

P R Z Y J Ę T O  
ro k  a k a d .

1931/32 1932/33 1931/32 1932/33

C lirz . ży d zi C hrz . żydzi C hrz . ży d zi C hrz. ż y d z i

P R A W O

ilo ść 854 388 771 775 731 339 655 562

0//o 68,7 31,3 49,9 50,1 68,4 21,5 53,8 46,2

H U M A N IST Y K A

ilo ść 1190 482 748 445 1132 453 614 362

°//o 71,2 28,8 62,6 37,4 71,5 28,5 63 37

s e k c ja
m a te m .

M A TEM .-PR ZY R .

se k c ja
p rz y ro d .

ilo ść 415 181 267 157 415 181 267 157

0/10 69,6 30,4 62,9 37,1 69,7 30,3 63 37

ilo ść 243 160 198 281 243 160 163 • 55

% 60,3 39,7 41,2 58,8 60 40 75 25

R A Z E M

ilo ść 2702 12 1 1 1984 1678 2521 1133 1705 1136

% 69 31 54,2 45,8 69 30,9 60 40

3913 3662 3654 2841

S P A D E K  (— ) 
l ub

W Z R O S T  ( + )

ilo ść 2702 12 11 — 718 + 4 6 7 2521 1133 — 816 + 3

0/10 100 100 - 2 6 ,6 + 3 8 ,5 69,1 30,0 —32,4 + 0,2

3913 — 251 3654 — 813

100% - 6 ,4 %
I

100%  j
1

- 2 2 ,3  %

P I E R N I K I  na czy sty m  m iodzie
w  w ie lk im  d ob orze  sm a k ó w  i g a tu n k ó w  

F I G U R K I  C H O IN K O W E  z n a jlep szej czek o la d y  
I K A R M E L K I Ś W IĄ T E C Z N E  
| M A R M E L A D K I

o r a z
M N Ó S T W O  S Ł O D K IC H  N I E S P O D Z I A N E K  od p o w ied n ich  na

up om in k i

P0LECA E.  W E D E L

F I R M A

W. R o k i c k i
N o w y - Ś w ia t  N r .  45, te l.  429-68

P O L E C A :
W yrob y gu m ow e, a r ty ­
k u ły  p odróżne, i sp o rto ­
w e  w  w ie lk im  w y b o rze .

P F .  S T U D E N T O M
10% r a b a t u

A r t y k u ł y  
p i ś m i e n n e  i r y s u n k o w e

S K ŁA D  PAPIERU

St. Winiarski
W a r s z a w a , N o w y -Ś w ia t 53

C u k i e r n i a

i B RŁtwh fi §i ^  łSssa

Rok za łożen ia  1869.

N ajm ilszy lokal sto licy . 
W ieczorem  koncert.

N o w y -Ś w ia t 35.

ŁAŹNIE 1 KĄPIELE

„DJANA“
W arszaw a, C hm ielna  Nr. 13.

Tel. 636-10 i 505-80.
Czynne od 8  rano do 10 w iecz. 
W e  c z w a r tk i  ła ź n ia  d la  p a ń .

C en y  k o n k u re n c y jn e .
C zy sto ść  w zo ro w a .

3  |

‘M
Wn i m P p

L

1 . H 1 1 Z M R 1 K I
K R A K . P R Z E D M I E K i E  7 
ISTNIEJE O D  R . S 5 5 8

AD ASTRA
N O W Y  Ś W I A T  1 , T E L .  9 - 4 5 - 7 7

T a n i a  G w i a z d k a  Wieczne Pióra, Papeterja
d  i a w s z y s t k i c h !  komplety gwiazdkowe i t. p.

DLA P.P. STUDENTÓW NA GWIAZDKĘ RABATY!

RestaŁiracja-Wądliniarnia

J E J a b lo i i s k
Warszawa, Marszałkowska 42.

T e le f o n  8 - 4 9 - 4 8 .

Ł a g o d n e  z o b f itą , g ę s tą .
n ie w y s y c h a ją c ą  p ia n ą

MYDŁO DO GOLENIA
o ra z  z n a n e  ze  sw e j d o b ro c i 

M ydełko do zęb ów  D  E N  S

P erfum erjl MAJOLA
Do nabycia we wszystkich

SKŁADACH APTECZNYCH

NIEZRÓ W NANE w  SM AKU  
ESTETYCZNE w  WYGLĄDZIE

C I O
Tysiące artykułów codziennej potrzeby 

od 2 5  groszy do zł.

PODZEEMGA

Bracia iabłkowscy
W a rsza w a  B ra ck a  2 5

ADOLF ZAREMBA
W sp óln a  3 6 , teS. S 15-77 .
P o leca  w y k w in tn e  garn itu ry  
g o to w e  i na zam ó w ien ia . R ó w ­

n ież  sm o k in g i i palta .
P IE R W S Z O R Z Ę D N IE  W Y K O N A N IE

Specja lne niskie ceny dla
P.P, STUDENTÓW ,

Krawaty z r a b a t e m  gwiazdkowym

n a j t a n i e j  s p r z e d a j e  

PRACOW NIA

Ł a g o w s k i e g o
M arsza łkow ska  123 m. 2 

I piątro

V
są  rew ela c ją  w śród  

NOW OŚCI CZEKOLADOWYCH

K e f ir  l e c z n i c z y ,  J o g u r t , 
śm ietan k a , m lek o

L. KASIŃSKIEGO
daw. K. Ż Y C K IE G 0  

Warszawa, Szpitalna 6, tel. 630-58.
Filja: Krucza  42, tel. 840-42.

Dostawa do domu.  

S p rzed aż  Kefiru w aptekach.

W A R S Z A W S K IE  
TO W AR ZY S TW O  HANDLU HERBATĄ

A. Długokęcki, W, Wrześniewski
S p ó łk a  A k cy jna

ul. B rack a Nr. 23  
Telefon h u r to w n i  614-92.

H H
H E R B A T A  Z „ K O P E R N I K I E M "

U ZN A N A  ZA NA JLEPSZĄ  

O NIEPORÓW NANYM  SM AKU I AROMACIE

Ż Ą D A Ć  W S Z Ę D Z I E  

Mieszanek N r .  N r. 190, 23 i Ju b ile u s zo w a  „ L “

STALE N A  SKŁADZIE  
W YSOKIE G A T U N K I  
K A W Y  I K A K A O  
W Ł A SN A  PA LA R N IA  
K A W Y  NAJNO W SZEJ  
K O N S T R U K C J I

S e k r . re d . B o le s ła w  P ia se c k i.
C en y  o g ło s z e ń :  C a ła  s t r o n a  600 zł. 1/2 — 330 zł., iU — 170 z ł., */8 — 90 zł., l/,6 — 50 zł., l/n

W y d aw c a : W ołdzimierz Sylw estrow icz.
—  30.

R e d a k to r  o d p o w . A n d r z e j  W r o n o w sk i.
D ru k a rn ia  S połeczna . W arszaw a, P lac G rzybow ski 3/5 T elefon 205-80.


